
W  S o b o t ę N ”  » 8 6 i 5 > G r u d n i a ?  i g i S

W  i# d o m o i c » fc r  * i o w  e;
Z e Lw ow a . —  Na wsparcie podupadłych1 

^i^si.Łanców olbrzymich' gór ( R i e s e n g  e b ir- 
8 e ) w  C z e c h a c h ,  uzbierała Kameralna1 Pre-  
^htura Zoczenska na B u k o w i n i e 34: ZR.  54 - 
K»v W W .  a tameczne nieunickie Duchowień
stwo obrządku: Greckiego 16 ZR.  45 Kr. WW.,-  
Ogółem* więc weszło 5 i Z R ,  39 K L W W .  które- 

Kassy Cyrkołowey  oddano:-
Z  Wiednia. —  Między  A u s t r y  i ą e* 

A'ęztwem Fwrmeńskiem zaszła- od dnia igO' 
fki t l -z iemikr  r. b. konwencyia względem wza-* 
Jeninego wydawania- zbrodniarzy.

Jego  Cesarzowicowska Mość , Arcy-Xiąże  
Palatyn Węgierski ' ,  przybył  dnia lbgo* 

**.i ę t < • p a c! a po południa ,-  do K la  g e n  f  ur  tu , .  
Sdzie odmieniwszy- konie ppi-aił się wv dalszą? 
iłonróż do P a d  wy.

W i * d  oii* o i c i  r f g r i n i C Z B e i

Wyspa S. Heleny;

W oj en ny  slop M u s ą u i  to : przybył  od wy-- 
srpy S. H e l e n y  do P  o r t s in u t dnia ygo  Li-- 
stopada i przywiózł  wiadomość,  że z prze-- 
i “ tych listów wyjawił '  się. spisek na uprowa-- 
dzenie B o n a p a r t e g o  z wyspy S. H e l e n y .  

"Kapitan pomienionego slopu- ndał się natyeh-- 
aiiast do L o n  d y n  u,  gdzie zaraz po iego przy- 
by.ciu odprawiła się Rada Gabinetowa1; że zaś* 

tey Radzie znaydowali  się AktUaryiusz' i 
prokurator jeneraini , przeto wnoszą , że niei_ 
które osoby przebywaiące w A d g l  i i zaw-ikła--
he - ■ - '' • • —  ---.i..  r^iiaj  1---------------- j  ,  ^

'  •?. w ten spisek , który ma mieć', związki: 
r  różnych inieyscack stałego JądO. Podczas- 

płynienia slopu M u s q o i t o  od w y sp y  -Si- 
g. i!® D y.  panowała 'tam zupełna spokoyność
Oli ° ° '* P 'a r t e  strzeżonym' b y ł  naysciśłey; -
tv r̂ 1 ^ a s t i n g s ,  o 74rech* działach:,, zbtrdo- 
^any w B o m b a  y i-posłany Rządowi- Angiei-- 
j  einn w podarunku od Kompanii wsebodtno-- 

 ̂ yyskiey , żeglurąc do A n g l i i  zawinął? był  
H e l e n y ,  gdz ie  przez 'dni  6’ stał 

P otwicy. Off icerowie Usiłowali by ki widzieć 
r;: c 8 P 8 r t e g o , co jednakowoż, tylko niehtó- 

S' G  1 ,(>i tylko z daleka.  N i e  pu- 
Jtp ai? tatn z miasta nikogo bez paszportu,.  

?' st raże ściśle pfzeglądain.  — ■ Mieszkańcy

tameczni postanowili  iedrrorayslnie, aby z dńieir 
25stym Grudnia wszystkich swych n iewolników 
służebnych crdarować wolnością. — - D a w n i e j 
sze listy z wyspy  S. H e l e n y  donoszą, .że bu- 
duią nowy dóm dla B  o n a p ’a r t e g oy i ż e  Gu
bernator Sir H u d s o n L o w e prawie co dzień 
b y w a 'p r z y  budowie' ’ aby ią przyspieszyć.  —  
Zbroyna siła morska przy  w y sp ie  S. H e l e n y  
składa się z ied itegookrętu l ini iowego , z-cz te
r e c h 5 fregat i- z  trzech'  szalup;-

111 d y  i e W 's e iro tfn  i e;

R a d s z a  Nagpurshi , k tórego1 Angl icy  z' 
tronu- zttącili- ii na wieczne więzienie skazal i , 
t/taknął korpusowi kra iowcow;;  który, go- pro
wadził  , i 5 nie“ dowiedziano s ię ’ o- nim nic wię- 
cey . Dz iw ić  się’ należy,,  ż e  st rzeżenie tak waż- 
ney  osoby* nie zlecono- iakiemu Angielskiemu1 
Gfiicerowi* wyższey  rangi; — - W c i ą ż  jeszcze- 
i f  wai a ■ d o b yw ani a- w a r o w n i w KraiichMaratskica.

WielKa- Brytafiiiav

W ed łu g  buletynU' z dhia 6g© Listopadn* 
była Królowa bardzo1 słabą; —  Gizets i  lion-- 
dyńska-' K u r y i e  r czyni  uwagę - następującą v 
„Bu letyn y  o stanie zdrowia Króla i Królowey,  
czytane bywaią z  obojętnością”, , która'  nie da 
się uniewinnić”, l e c z  chyba* tylko1 obiaśnić 0- 
groirtnemi zmianami i scenami,, do- iaki- h przy-- 
Wykliśnfy od lat- 3o , i- one- to:, iak się lękamy, 
prż/ylępiły w nas? cz uc ie1 na1 cierpienia osób po
jedynczych , b e z 1- wzgJędu1 na* stopień iaki- oso-- 
La cierpiąca' zayuiuie w- porządku* rzeczy-, i na 
Oelniące przymioty ducha i' umysłu , i a. kie r-n/- 
wiigła daw'nieyi“  — *■ ,Xiąże D e r  o n sr h i  r  e 
otrzymawszy uprzeyme wezwanie od N- Cesa
rza- A 1 e x  a n d ra,* wyiechał ’ d c  B r u x e l  i i. —  
Niektóre gazety Londyńskie- Uskarżaią1 się-,, że 
w o y s k a  Angielskie-wsiadając na okręty w C s- 
l a i s , -  nie ż m y  większy in szscuulnetn' trakto 
Walie Były s że ach' do twierdzy nie paszcz*, o, 
ż e ’ podczas pschodb pospólstwo naśmiewałb się 
z nich : i że  przybrzeże w* G s ł  aAs?,. itiorę .y 
też- w.oyska na* okręty przeckodzi ły  r  nazw mc  
„przybrzeżeta oswobodzenir.“ ‘ - Słychać,  że 
R. Brougham wystąpić chce iako hanefy-dst W e  t- 
minsterski. —  W ‘ Hrabstwie S l i g o  w I ' r i V i -  
d’y i  zasfcły by ły  rozjnehy.  Zwierzohniey  chcieli



przystąpić cfo nadzwycza jnych kroków pclioyy- 
nych,  atoli 144 obywatel i  uprosiło Sędz iegoPol i -  
cy i  ( S z  e r y f  a) że zwołał  wielkie Zgromadzenie,  
aby  stan Hrabstwa roztrząsnąó i zwykłą drogąspo- 
l ioynołć przywrócić-- --Żspobiegaiąc .przenoszę* 
niu się ludzi do Z j e d n o c z o n y c h  S t a n ó w  
A m e r y k i  p ó ł n  o c n e  y  proponowano snowa , 
aby raniącym chęć wynoszenia się z K r a i u ,  wy
znaczyć osady Angielskie mniey zaludnione , a 
mianowicie w £  o t a n  y - B  a y, pod horzystueuji 
warunkami.

F r a n c y  i a.
<*

Margrabia C ar  a 111 a n, Poseł  Francuzki pr zy  
D w o r z e  Austryiackim przybył  z  A k w i z g r a n u  
do  P a r y ż a  dnia l o g o  Listopada , i  miał przy
wi eź ć  bardzo ważne i przyietnne wiadomości 
(iah dómyślaią się powszechnie,  względem urzą
dzenia stosunków między F  r a n c y i ą a dotych- 
-czesnem poezwórnem sprzymierzem). —  Mini
ster spraw wewnętrznych upoważni ł  Prefekta 
Departamentu N i ż s z e g o  R e n u  do przyłęcN 
4-000 f ranków,  podarowanych od N.  Cesarza 
Austryiackiego Siostrom miłosierdzia które 0- 
patrywały chorych żołnierzy od korpusu woy- 
śka, co stało w owym Departamencie.  —  Dnia 
ló g o  Listopada .Xiąże A n g o u l e m e  przybył  
do S z t r a z b n r g u  gdzie ,go -nayuroczyściey 
przy jmowano.  Na przemowy Burmistrza o d 
powiedz ia ł  : „Rozczula  mnie przywiązanie,  któ
re  .mi W P .  wynurzasz imieniem mieszkańców 
Sztrazburgshich.  Król zna sposób myślenia mia
st ta , które ma tyle prawa do życzl iwości  Jego.  
Je g o  Królewska Mość polega na wierności  -u»ia- 
sta , i  za jm ie  się nay ważaie.yszemi i-ego inte- 
re.ssami , szczególniey  upragnionym iuż tak daw
ane h a n d l e m  p r  z e c h o d o w y m.‘- —  Zgro
madzenie wybieraiące w Departamencie S e -  
h w :n n y , zebrało składkę na zapłacenie kary 
pieniężnej*!  as  którą skazanym został młody 
E r n e a u x  autor pisemka pod tytułem : C z ł o 
py i e k s i w y .  Kwit  na zapłaconą sair.mę od
dano Zgromadzeniu wybieraiąćewu,  a E r n  e a li
s a  wypuszczono z więzienia S. P e l a g i i .  —  
Dziennik księgarski ( J o u r n a l  d e  l a  L i b r  a i- 
r i e )  z  dnia ygo  Listopada umieśeił po pierw
szy raz dokładny spis wszystkich pism półpe- 
r y i o d y c z n y c h o - k t ó r y c h  dotychczas dzieuni- 

Jsom Paryzkitn ani wspominać nie było wolno. 
Jest  ich niezmierne rnnostwo , a wiele z nieb 
r i e  znano nawet po nazwisku w P a r y ż u ,  ■« 
tern innie.y W miastach na prowincj i"  lV2aią to 
za przepowiednię bliskiey wolności  prassy dla 
dzienników. .—  Dnia  .3go Listopada stawiono 
przed  Sądem Pol icy i  poprąwczey  w P a r y ż u  
dwóch młodych ludzi podpadaiących pod za
ciąg w o j sk o w y  , którzy- dniem przed ciągnie
niem l o s ó w,  będąc o p i ły m i , poprzypinaii  so

bie do kapelus-zow trzykolorowe kokardy. 
dnego z nich skazano na sześciodniową a dru
g iego  na trzymiesięczną tarę wi ęz ienia .—  Kon
solidowane papiery publ iczne stały dnia i 3g® 
Listopada p o  70 franków 10 centym.

Z j e d n o c z  one  N i d e r l a n d y .

D z i e ń n i k F  r a n k  f  ó r 11 k i z  dnie 17S0 
Listopada nśmienia między wiadomościami Bru- 
selskiemi z dnia i2go o s-pisku równie szkara
dnym iak bezrozumnym, który (iah mniesiaią) 
chciano przyprowadzić do skutku podczas po
dróży N.  Cesarze A 1 e x a n d r a z  A k w i z g r a n  
n u  do 3  r u x e 1 i i .  Pomieniony dziennik dodaie» 
że przy spiskowych (prawie samych Francuzach) 
znaleziono drukowane odezwy,  ztnierzaiące do 
tego , aby w skutku pomienionego zsmachtt 
zapalić we F r a n c y  i powstanie.  —  Gazety 
Brnrelskie z dnia 12. i i 3. Listopada r.i® 
w.s.poini.nsią nić o tey dziwaczney  okoliczno
ści, a dziennik Be lg ick i  namienia tylko tyle ' 
„W łaś ni e  uwięź.ono ósui do dziesięciu osób. 
Dopóki  nie otrzymamy dohładney wiadomości, 
wstrzymujemy się od mówienia o domysłach 
w y pł y w a j ą cy ch . z  tego aresztowania.

W e d ł u g  rozporządzenia Królewskiego mM 
ią Żydzi  przysięgać podług tey sainey roty iah 
i inni Poddani  Państwa , tylko Z nakrytą g ło
wą. —  Ztlaie się bydź rzecz pewna, że posta
nowiono przystąpić n iezwłocznie do sprzedaży 
znaczney części dóbr koronnych Belg ichich.—" 
Między V  a 11 e i E  x 1 o o w obwodzie  Dren- 
th.eńsfcim , odkrvto a iedewno most na 4  stopy 
w ziemie zapadły. Odkopano go ioż przeszło 
pół  mili długości , a ieszcze nie widać końca. 
Sądzą,  iż to iest most G e m u n i h a ,  o któ
rym T a c y t  wspomina, a który w i 5 ł at  po na
rodzeniu C h r y s t u s a  wystawiono,  gdy Rzy- 
iniaoie cofali się przez błotniste okolice. ■—* 
Gazety Niderlandzkie utyskuia mocno, że nay- 
piękaieysze drzewo w S. J e a n ,  która pod
czas bi twy pod W  a t e r l a o  wytrzymało szczę
śliwie niezmierne kul  mnostwo, a którema iskO 
przyrodzonemu pomnikowi owego dnia świe
tnego wszyscy cudzoziemcy zwiedzaiący tę 0 - 
kolicę z upodobaniem przypatrywali  się , te ' 
raz ma zostać ścięteia i  do A n g l i i  zahr*"' 
nem.

W  ł  o c h y.

N. Król  o b u  S y c y l i i  wyicebe ł  z R z y 
m u  dnia 5 . Listopada wpośród huku dział 
w towarzystwie N.  Brata Swoiego.  Fcdczas 
Swoiey  bytności  w R z y m i e  miał Jego Kró
lewska Mość wielu osobom,  które dla swoich 
postępków podczas r e w o l u c j i ,  z  N e a p o l ®



^dal ió  się m u s i a ły , dawać łaskawe pesłucha- 
***6 ,i nadzieię powrotu do Oyczyzny .

N m c y.
.  Z  Karlsruhe d, 3, Listopada. —  W .  S ią-  

6 (Badeński )  zostaie ciągle w dobrym zdro- 
^ ‘ a- N. Królowa - Bawarska odwiedziła Go 
I'ła razy w R a s t a t t ,  a to może służyć za 
OwóJ tak przywróeoney  spokeyności umysłu 

• Xiążęcia,  iaho też zbliżenia się obu Dwo-  
r '̂v- Ź powołanych urłopnibów odesłano na- 

domu o wy c h ,  którzy zamieszkali  są w  o- 
'*°łicach Stolicy.

Niemiecka gazeta powszechna umieściła 
fc9stęPa!?cy artykuł , datowany od brzegów 

ea  n n i ż s z e g o  pod dniem 2. Listopada:
„  , ;O s o by , tnaiące mieć wiadomości z źró- 

•* pewnego twierdzą , iż  na obradach Mi-ni- 
niG"sl',ich w A h w i z g r a  n i e ,  była przynay-

t̂taiey z  okoliczności  mowa o ograniczenia 
^°!ności druku na stałym ladzie ; że Lord
u r - ■ *■ *s 11 ev  e a g h  wyrzec miał kilka słów na 
Rlronę tego ograniczenia,  że atol: X ią ż ę  R'i- 
c s e l i e u  by ł  tego zdania ,  iż  trudno będzie 
tV/naIeźć powszechne prawidła , i le że w tym 
przedmiocie Policy:  w e w n ę t r z c e y , potrzeba
hneć wzgląd na czas i mieysce;  twierdzą na- 
h o n i e c . ^ i ź  proponowano poiodyńcze poza
bierać u mo wy ,  aby gazety i inne pisma poli 
tyczne należały pod do zó r ,  a przestępstwa 
drukarni,  przykładnie i surowo %v sposób od- 
Straszaiecy byty karcone. Życzeniem iest na- 
Szem, aby dobra myś l ,  którą propozycyie te 
tneią za podstawę , nikogo w błąd nie wprowa
dzały. Łatwo to każdy poznawać m o ż e , że 
Niektórzy pisarce polityczni chybiaią, wszakże 
dokład nie rozróżnić należy uchybianie od nie- 
jJez.pieczeństwa ; Ucsnie W a r t b u r g s c y  chy- 
“ Ni także , ale ich swawola nie zrządziła ża- 
\Gego innego niebezpieczeństwa , prócz że 

Rektorzy z przestrachu śmiesznymi się okaza- 
l' '—  Podobnież przy wszystkich niestoso

wnościach , niedorzecznościach i błędach nie- 
'tóryck pisarzy poli tycznych,  nieiiyożetny wca- 
Je ob awiać się zamieszania porządku towarzy
sk ie go  j est tQ c|jWast wyrosły na buyney zie- 

którą woyna o wolność uprawiła, lecz do- 
r.F zasiew wkrótce go przytłumi ; — , atoli 

łajałaby okazać się gdzie iakowa trwożłiwość 
potrzebną przy każdey sile oppozycyię 

J9ko niebezpieczną przytłumić wypadało ; ns- 
ezałoby życzyć , aby obavva lakowa ustąpiła 

Z(>raz lepszemu poznaniu rzeczy.  B u r k ę ,  Mąż 
jjr)‘U)y oświadczonego nieprzyjaciela wszel -  

lcu rewolucyy,  wyraża się w tćy mierze grun- 
^ " n i e  tak , a  jeszcze  i teraz zasłngnie na u- 
, wszystkich Polityków. Udzielamy słowa 

tak ,  iak ie P.  G e n ż  ów jeniialny tłu

macz w całey mocy oddał w Języka Niemles- 
kim : „ O w  który z nami wiedzie spory (mówi 
„ B u r k ę ) ,  wzmacnia nerwy  nasze i zaostrza 
„nasze zdolności.  Przeciwnik nasz iest przy
j a c i e l e m  naszym i pomocnikiem. Dobroczyn- 
„na -walka z trudnościami,  przymusza nas Z 
„niepokonaną dzielnością do obznsiotnieuia 
„się naydokładnieyszego z przedmiotem na
s z y m . ,  do uważania go  ze wszech stron i wa 
„wszystkich stosunkach iego.  W  dokonaniu tako- 
„weg® przedsięwzięcia nie zbywa nain iak tylko 
„na prawdziwey  dzieluości.  Jest to skłonność 
„dusz nikczemnych i  wyrodnych do potaie- 
„mney złodzieyskiey chy tro śc i , i do małych 
„żebrackich korzyści  , która zrządziła despo
t y c z n e  konstytacyie w  niektórych Kraiach, 
„Gd zie  one zawitsią,  tam bezwładne ubóstwo 
„ducha kryje się pod doskonałą toocą ciemney 
„ w ł a d z y ;  Nic ona wprawdzie niezyskuie na 
„końcu ; Wynalazó  w tak bezwładnych środ- 
„ k ó w  zaradczych, czeka pospolicie los o w y ch ,  
„którzy prace swoie urządzają według  zasad 
„wy god y.  Trudnośc i ,  których uszli tylko na 
„chwi le  , ale się ich na zawsze nie pozbyl i  , 
„ znowu się wkrótce pokażą ; nadto zgrótna- 
,,dsą się jeszcze daleko w grubszych chtna- 
„rach nad ich głowami,  e niespodzianie uyrzą 
„się w  labiryncie bez nici  pr ze w od ni ez ey , 
„potępieni  na mozolne zatrudnienia bez celtt 
„ i  granicy ; gdzie ich len tylko czeka koniec,  
„ ż e  wydadzą na świat dzieło s ła be ,  błędne i  
„ZEiibome “

Gazeta Franeyi ( G a z e t t e  d e  F r a n c e )  
donosi, że w L u z a c y i  między M a n h e i m e t n  
a B a u t z e n  pokazały się na nowo ślady sekty 
Kloosowskiey.

P r u s s y,

Pod dniem 20. Października ogłosi ł  Rząd 
Pruski b r e v e  Papiezkie z  dnia 25. Sierpnia 
r. b . , według  którego zawiadowanie sprawami 
liościelnemi Plebaniy w W .  Xi ęzt wie  N i ż s z e 
g o  R e n u  położonych,  a do Biskupstwa Leo- 
dyyskiego należących, poruczone zostało W J X i ę -  
dsn F o  l i k o w i ,  jeneralneuiu Wibaryiuszowi  
Biskupskiemu w A k w i z g r a n i e .

Rozkazem Gabinetowym Królewskim zwo 
łane z o s t a ł y  Siany prowincyjonalne w N o w e y
P o m e r a n i i  dla naradzenia się względem 
wprowadzenia tam ustaw Pruskich , osobliwie 
co do sądownictwa. Wyznaczono  do tego Ą 
Deputowanych od Szlachty , 2 od ruieszczcB i 
2 od włościan, a 2 od Duchowieństwa,  jeżel i 
by także była mowa o interessach duchownych.  
Tr zy  pierwsze Stany obiera same swoich De-,  
putowanych ; Deputowanych zaś Stanu duchow
nego obierze Ministeryium, zasiągnąwśzy zda
nia jeceralnego Snperintendenta.



ftrót wyznaczył  nniwersyfetowr w  B o n n ’ 
$>6 Obo tnlerów rocznego- przychodu i 6o,ooo 
iaJerów na' początkowe urządzenie , nadto zaś* 
potrzebne budynki i wieś Po-p p e l  s-do r f  f.

Między P i  u s s a m i a D a n i i ą zawarty 
został-' pod1 dniem Czerwca- r. b. traktat 
handlowy,

S z W  e  c y i a.

Ponieważ  Żydzi- zamieszkali  w S z W e c y i  
powracając z zagranicznych podróży zawsze 
dopiero na granicy czekać musieli ns nadesła-- 
liie im ze- S z t o h o 1 m u nowych paszpor
t ó w  do powrotu-,  przeto- postanowił  Król  na' 
prośbę Przełożonych tegó Narodu,  aby każde-- 
sdu Żydowi  obdarzonemu prawem obywatelstwa-' 
Szwed zkie go  ,- równie iak innym Poddanym1 

Królewskim wydawano- paszporty służące także-
i  do- powrotu ,, owym z a ś , którzy- dbznaią- tyl
ko prawa opieki , wydawane będą paszports-
ii wymierzeniem- czasu ,. w fahiuB- przez Rraie'  
SaWedżkie'  do domu1 wrócić się marą;

K r ó Jest  w  o P  o i s k i  e.

Tak'  gazety Warszawskie iako i Hanabnr- 
ska5 umieściły list1 pisany z A-k w i z;g r a n rc dnia-1 
Sfę: Października do* pewnego'  Obywatela-' Pó- 
znenskiego w osnowie uastępuiącey ; „Dcuiosiśz- 
tbi- W P .  źe u! was5 rozchodzi- się pogłoska o' 
zamianie1 W .  Xięztwa= Poznańskiego- i* przyłą-- 
czeriiu- gó do' P o l s k i .  —••• Wiesc, ta iest b e z 
zasadna. Lubo wszystkie układy Rongressu są 
JjUtrdio'1 tayue ,* wszelako wiem' z' bardzo p e w 
nego  źródła-,- że" ieszcze nie było* żadney mo
wy o Zuiiaiiić' ierażnieyszych1 stosunków Piro- 
Wilieyy Polskich.-

Rńzkazein dzieiiriym' Xię c i a  Namiestnika 
Królewskiego i- Jenerał* piechoty w niebytno- 
ści! W.-- Xięciafł i Naczelnika Woysk Polskich ,- 
©głoszóńó1 pod dniem 28; Października , ż e  
N. Cesarz ń Król- n-iocą uchwały wydańey w A- 
li w i z g y  * ni  e’, aa usilne żądanie Jenerała dy- 
wiźyi- Gh Lo p i e k ł  e g o  raczył- uwolnić-go  od 
s łużby z powodu słabości zdrowia.

N. Cessrżo ws Rossy v sŚb’ 00 wracźiąc w  ihie- 
adącir G’rii;lnin do P e t e r s b u r g a  ,> spodziewa-- 
sfą- iest w W  E-y s z a  w i e .  — • S łychać ,  żc Kró
lewsko -Wirtómberski  Jetierał-Póruczoik Xia-  
l e  A t ł a  m WirtemLtśrskk ©biąó' ma stopień- przy  
woyskrv Poishifenu

Od dnia 8go- dtr tźjrg<s> Listopada' przedtf- 
•Wiiiio i',>. targach w W  a ' rsza  wi e '  i na P r a d z e ;  
k o r ż e ć  pszenicy po 3 o da’ 42 ZP.  ę Żyta, ,  
pu dó- 24> ZP.  ;■ Jęczmienia , po- 10 dw 
ś6' ip tZ fr . O w s a  , po lio do Hit ZP.  • Grochu',  
#&■ i 8 do- %'a żp>-

R © s 9 y  1 a.
W .  X i ą ż e ’ M i k o ł a y  iest t e r a z - Wielko-  

Rządcą Petersburgskim. —- Na nową pożycz
kę weszło tuż 3 4 -miliiOnóW rubli  ; a-ż'e ta p o 
życzka otwartą będzie do-dnia ostatniego Gru* 
dnia-,, więc pomieinOns summa może pow ęk- 
szyć się' zolncznie. W ci ą ż  ieszcze wpr*wtlłs-s»? 
mnostwo pieniędzy srebrnych,  złota zaś itiff*ey> 
wszelako znakomicie. —  P.  S p a r r ó w  Wic®' 
Konziil Amerykański w K r o n s z t a d z i e  złożo
nym-został  z urzędu na żądanie R z ą d o w e ,  2 
powodu sprzyjania i- taienia-- ukradkowego bat1” 
diuk k u p c a - U l r y c h a .

T  k r c y i a.
Wedłr ig  doniesień z K o n s t a n t y n o p o l *  

został Aga Janczarów dni* 2Ćgo Wrześdis  2 
urzędu zrzuconym i do R o d o s ' t o  na wygn«' 
nie wystanym: K n i - K j a j a (Jenerał  PoriicZ-
tuk Ja u cza/ów) o trzy i;ał ważne to nsieysC®- 
P o  tey zmiany było powodem mocne s t a r c i ®  

się Jauezarow z posżharzsmi , zaszłe'  w Skó-  
f ś  ri,.  T o p c z i  B a s z a , -  (Jenerał  Artylleryi) 
ntrzymnie się w nayfenszym kredycie,  u  kilka' 
dni pierwey  postradał swego- nrzędu także * 
S i i i  h d a r  ( M i e c z n i k ) .  —  W :  słano zdo^b 
drróeft Inspektorów budo-wnićzyeh , G s ni e s*  
A-g ę; i S"z e f i  k a £ff -e  n d  i do R n s z c z u k u  - 
W  a n u - c e l e m  dog-ladania napra wy. twiesd* 
granicznych.  —  No w y  Wie lk i  Admirał oka
zuje  wielką czynność w zawiadbwsniu m8rP  
r(ark».. Niedawno- nadeszło kilka okrętów »•'  
ładowanych drzewem do budowania. Wielki
Weuenhy okręt S e l i m i i e iuż naprawionyj  ró
wna-s ię 'dwóm podobnież wielkim okrętom wo*' 
ieunyin M e s sa d i i e i M a h m u d i i e, —  St'e«' 
zdrowia nie'  pogorszył  się w ogólności p i*'  
dsiakże słychać ta i owdzie1 o poiedyńczych 
przypadkach zapowietrzenia.  Z innych Prowio- 
cyy n i e  nadeszły żadne' wiadomości niespoko* 
iące.

K r a i e’ B aś’r b a r f  y s k i e.
icoiłiśnisą^ia zdrowia* w K o r s y c e  otrzy

mała- uwiadomienie'  od Gubernatora z  L i  w o t'  
n oy  że w B on i e , K o n  s 1 8 n t y  n i e  i T  o n 
c i e  zaraza morowa z ponowioną wściekłości? 
wybuchła,-

P a ń s t w o  M a r o ! i a ń s k :c ‘.
W e d ł u g  nayn-owszych doniesień z T » n' 

g e  r u- grasso wałn tam i w okolicach wciąż -»*' 
szcze zaraza morowa. Od dnia- 8go do i-i$° 
Wrześnią cmarło w mieście i34 osób,.  * ,v 
T e t u!»‘ai-e dnia sSgo Września 23 o-sób. 
że i w M e q u i n e z  pokazała się zaraza-. ^e ‘ 
ssrz vryiechał do E f e z u ,  gdzie do dnia 3.0gP 
Wrześnie  dobry stan zdrowia panował,


